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0 władzę w Polsce
W przemówieniach działaczy 

politycznych, w artykułach dys­
kusyjnych można spotkać twier­
dzenie, które — upraszczając pro­
blemem walki politycznej w Pol

— jest sformułowane w lapi­
darnym skrócie: „Nie oddamy 
władzy“.

Oczywiście silne słowa o utrzy­
maniu za wszelką cenę władzy ma 
ją w sobie trochę z patosu i roz­
goryczenia ludzi, którzy włożyli 
wiele wysiłku w budowę i prze­
budową Polski, a którym ktoś 
bruździ i przeszkadza. To zniccier 
pliwienie jest może nieraz niepo­
trzebne. Bo zważmy szczerze ko­
mu w Polsce można oddać władzą 
polityczną.

Te ośrodki działania polityczne 
go, .które całkowicie negują żvei!e 
polityczne, po drugiej wojnie 
światowe! są bezpowrotnie skaza­
ne na uwiąd starczy. Chcą one bo 
wiem czegoś niemożliwego — po­
wrotu przedwojennych stosunków 
To nic nie znaczy, że zamiast Ry­
dza byłby Anders, a zamiast 
eiekieąo — Raczkiewicz. Treść i 
sens ich działalności pozostałby 
len sam. Jasno, że posiadając 
Środki działania, będą oni jeszcze 
przez pewien czas bruździć, przy­
syłając do kraju swych agentów 
Uzbrojonych i dzialhlącyeh przy 
pomocy różnych środków. Operu­
ją oni dziś jednak ostatnim argu­
mentem ludzi zgranych politycz­
nie — rachubą na wojną miedzy 
państwam,; zaehodnio-enropc-’01'!- 
Jttti. a Związkiem Padzieckim. Wie 
iny z doświadczenia historyczne 
go czym kończy sią taka stawka 
polityeżiha.

Te partiie polityczne, które two­
rzą Rząd Jedności Narodowej, nie 
dążą do wyłączności w stosunku 
do siebie. Żadna z nich nie chce 
niepodzielnych wpływów i rugo­
wania z życia politycznego in­
nych partii, czy stronnictw. Tstnie 
je jedno tylko zastrzeżenie. Ponie 
waż Polskie Sstronnictwo Ludo­
we posiada program najmniej ra­
dykalny i wspiera sią na chłopie, 
posiadaczu samodzielnego gospo­
darstwa, ludzie przeciwni postę­
powi — reformie rolnej i upań­
stwowieniu kluczowych gałęzi 
przemysłu — chętnie wykorzystu­
ją szeregi PSL do własnej dzia­
łalności politycznej. Nie znaczy 
to. aby inne partie polityczne po­
zbawione były całkowicie elemen­
tu koniunkturalnego., tynowo ka- 
rierowiczowskiego. Trudno jest 
przesądzać kto jest gorszy — kon- 
junkturalny karierowicz, czy 
Świadomy agent wrogiej surowy.

Stwierdzić jednak należy żePSL 
posiada pewna, ilość ludzi w swych 
szeregach, którzy mimo, że to 
stronnictwo jest współrządzące, 
posiadają zdecydowanie negatyw 
ne nastawienie do ustroiu ' władz 
Polski. Nie cheemy twierdzić, że 
odpowiedzialni politycy P. S. L. 
świadomie godzili sią na ten stan 
rzeczy. Być może, że problem po­
większenia wpływów politycz­
nych w narodzie za wszelka ceną 
odgrywał tu stosunkowo dużą ro­
lą. Tym niemniej jednak nie mog­
ła to być tylko sprawa wewnętrz­
na tego stronnictwa. Choćby dla­
tego, że dopiero alarmy i ataki, 
prowadzone ze strony lewicowych 
ugrupowań na reakcyjne elemen­
ty w PSL spowodowały, że wła­
dze tego stronnictwa zaczęły pu­
blicznie poprzez odpowiednie 
uchwały przyznawać się do tego

To też, jeżeli niektórzy działa­
cze partii, stojących programowo
bardziej na lewo od PSL, twier-
ifeijCs że ni© podziela się władzą

Po niedzielnych wyborach we Francji

Olbrzymie zwycięstwo Komunistów
PARYŻ. — Cechą charaktery­

styczną przedwczorajszych wy­
borów we Francji były zdecydo­
wane przesunięcia na rzecz ugru­
powań skrajnych oraz kompletna 
porażka unii generała de Gaul- 
le‘a, pomimo, iż była ona popie­
rana przez sfery przemysłowe.

Ostateczne wyniki wyborów 
przedstawiają sią jak następuje: 
komuniści — 172 mandaty (o 24 
więcej, niż w czerwcu r. b.), po­
stępowi katolicy 163 mandaty (o 
3 mniej), socjaliści 96 mandatów 
to 24 mniej)-, ugrupowania skraj­
nie prawicowe 78 mandatów (o 12 
więcej), zjednoczenie radykalne 
67 mandatów (o 8 więcej).

Dzięki osiągnięciu największej 
ilości głosów partia komunistycz­
na zajmie przodującą pozycją w 
życiu politycznym Francji,

Zanotowano znaczny wzrost li­
czby głosów chłopskich, odda­
nych na rzecz komunistów,

PARYŻ (PAP). — Spośród do- 
tychczasowych ministrów wybra- 
ni zostali ponownie: premier Ge­
orge Bidan ', minister gospodar­
ki narodowej Eduard de Men- 
thon, minister armii Edmond Mi­
chelet, minister finansów Robert 
Schumann, minister beż teki 
François Gay, minister sprawie­
dliwości Henri Toidgen, minister 
poczt i telegrafów Jean Letour­
neau. sekretarz dla sura w infor­
macji André Colin. Z partii ko­
munistycznej wicepremier Mau-

Eÿîy szef SS aresztowany w Rzwmto
RZYM (PAP). — W jednej z sal 

kinowych zaaresztowano w pią­
tek człowieka, w którym narę 
osób poznało byłego szefa SS w 
Rzymie Eugeniusza Dolmanna.

Policja włoska wydała go woj­
skowej policji sojuszniczej. Czło­
wiek ten miał przy sobie dwa pa­
piery: dokument na nazwisko 
Giulio Casalp i drugi papier, na­
kazujący każdej władzy, która 
badałaby okaziciela tego papieru, 
aby się natychmiast skomuniko­
wała z władzami alianckimi. Po­
licja włoska, która ma podstawy 
do przeprowadzenia identyfika­
cji, jest przekonana, że człowiek 
ten jest Dolmannem, którego zwa-

polityczną z wrogami obecnego 
ustroju, którzy poprzez to stron­
nictwo cheieliby nas zepchnąć z 
obranej drogi — to w tym wypad­
ku opinia ieh wyraża najwyższą 
troskę o sprawą demokracji i do­
bro człowieka pracy. Faktu tego 
nie przysłoni żadna formalna ga­
danina o kartce wyborczej i woli 
wyborców, bo przecież jeszcze w 
Jałcie Roosevelt, Stalin i Chur­
chill (właśnie Churchill) ustalili, 
że z życia politycznego powojen­
nego świata mają być rugowane 
partie antydemokratyczne i fa­
szystowskie. Myśmy decyzje jał­
tańskie wprowadzili w życie i dla 
tego mamy prawo nie liczyć się 
z kartką wyborczą endeka, sana- 
tora, oenerowca i wszystkich ich 
„krewniaków“ po przekonaniach 
politycznych.

Ponadto, kto w Polsce wyobra­
ża sobie możliwość rozwoju kraju 
z przedwojennymi kapitalistami 
i obszarnikami? Przedstawmy so 
bie powrót i gospodarkę naprzy 
kład w Lodzi przedwojennych fa­
brykantów niemieckich, żydows­
kich, polskich i innych. Przecież 
większość fabryk łódzkich przy o- 
becnych trudnościach aurowco- 

rice Thorez, minister pracy Am­
broise Croizat. minister dla spraw 
byłych kombatantów Laurent Ca- 
sanowa, minister odbudowy Fran­
çois Biloux. minister zdrowia Re­
né Arthaud, minister przemÿsîu 
Marcel Paul, minister zbrojeń 
Charles Tillon i podsekretarz 
stanu w ministerstwie przemysłu 
August Lebeur. Z partii socjali­
stycznej wybrano ministra ; bez 
teki Felisa Gouin. ministra spraw 
zagranicznych Eduarda Dépreux. 
Ministra Rolnictwa Tangey-Pri- 
gent, ministra oświaty Marcela 
Neegelen, podsekretarza stanu w 
ministerstwie spraw wewnętrz­
nych Jeana Biondi. Ponadto wy­
brano sekretarza komitetu cen­
tralnego partii komunistycznej 
Jaeąue Dieclos, sekretarza gene­
ralnego partii socjalistycznej —

W Bawarii zjawił się
nowy führer

LONDYN (PAP)- — Agencja Reu­
tera donosi z Monachium, że w Bawa 
rii, która nadal jest najbardziej reak­
cyjną dziehfcą niemiecką, pojawił się 
nowy fuehrer nazwiskiem Alfred Lo- 
ritz- Stoi on na czele t. zw- organiza­
cji odbudowy gospodarczej, która pod 
wieloma względami przypomina na.ro 
dową partię soęjsl’styczną Hitlera. 
Zwolennicy Łoritza otaczają swego 
przywódcę podobnym uw;elbieniem, 
jak członkowie partH narodowo socja

no w Rzymie „szarą eminencją 
Himmlera“. W urzędzie policji 
sojuszniczej odmawiają na razie 
wszelkich informacyj.

Pomoc Rady
Polonii AmeryKaÁsKiei

WARSZAWA (PAP) - Prze­
wodniczący Rady Polonii Amery- 
kańskiej w Polsce, prof Henryk 
Osiński, zapoznał dziennikarzy 
x dotychczasową działalnością 
misji Rady Polonii Amerykań­
skiej w Polsce.

Rada Polonii rozpoczęła swoją 
działalność charytatywną ną 

wyeh i transportowych w świewe 
byłaby skażana na bezczynność, 
a ich robotnicy na płodowe zasił­
ki państwowe. Znbożafe społe­
czeństwo musiałohy przyjąć takie 
zarobki i ceny, jakie kierując się 
jodynie własnym zyskiem — po­
dyktowałby prywatny posiadacz 
przedsiębiorstwa.

Robotnicze i chłopskie partie 
nie dopuściły do tego. Oezvwfścio 
razem z dekretem o uspołecznie­
niu ciężkiego i częściowo śred­
niego przemysłu 1 o reformie rol­
nej nie srmdła manna z nieba Naj 
sprawiedliwsze programy i doko­
nania mogą owocować dopiero no 
pewnym czasie. Ale to. co sic do- 
konnic w Polsce — mimo niedo­
ciągnięć i trudności, wynlkalą- 
cych z czyjełś tam złej woli czy 
egoizmu — jest jędrną najsłusz­
niejsza droga, na którą mogła Po! 
ska wkroczyć po drugiej wojnie 
światowej. I dlatego właśnie — ży 
ezliwie traktując krytycyzm wy­
nikający z troski o to. co robimy 
— wszystkim ludziom, którzy ma­
ją tylko „nie“ —- na ustach, ma­
my prawo jako demokraci powie­
dzieć: „władzy nic oddamy“

Antoni Pokorski 

Gony Mollet i przywódcę MRP 
Mauriee Schumanna. Na czele li­
sty radykałów, wybranych do 
parlamentu, stoi Eduard Herriot.

Flormand Bonte, członek biura 
politycznego partii komunistycz­
nej, złożył oświadczenie, przedsta­
wicielowi France Presse, podkre­
ślając, że wyniki wyborów «zna- 
czają wielkie zwycięstwo partii, 
wysuwając la na czołowe miejsce 
w życiu politycznym Francji. — 
Partia komunistyczna — powie­
dział Bonte — gotowa jest wy­
pełniać wszystkie obowiązki, ja­
kie z tego tytułu na nią spadają. 
Zastępca sekretarza generalnego 
partii socjalistycznej Dechezelle 
stwierdzi! znaczne straty partii 
w stosunku do poprzednich wy­
borów, przypisując je kampanii 
kalumnii, prowadzonej przeciwko

^stycznej czynili to wobec Hitlera, 
Posiadają oni w obecnym zgromadzę 
nru konstytucyjnym bawarskim tylko 
8 reprezentantów, ale mają nadz!eję 
w wyborach grudniowych uzyskać 
Większą ilość mandatów- Program 
partii odbudowy gospodarczej doma­
ga się, aby wszystkie prawa i ważne 
decyzje rządu były uchwalane w.dr- 
dze referendum- Żdan!em Łoritza w 
normalnym ustroju parlamentarnym 
ważne dicyzje zapadają przypadkową 
większością i zaprzecza jakoby zgro­
madzenia pochodzące z wyborów by 
ty w stanie reprezentować pozlądy 
wyborców. Loritz jest namiętnym 
mówcą- Występuje on z zarzutami 
głównie przeciwko obecnemu rządowi 
bawarskiemu, wyższym urzędnikom 
itp.

rzecz Polski dnia 6 września 1939 
roku. Polacy amerykańscy kocha­
ją Polskę. Każde dziecko polskie 
w Ameryce uważa za swój obo­
wiązek pomóc Polsce. We wszyst­
kich polskich szkołach parafial­
nych w Stanach Zjednoczonych 
odbywa się zb’órka na rzecz ma­
cierzy. Rada Polonii Amerykań­
skiej jest organizacją bezpartyj­
ną i ma za zadanie wyłącznie 
akcję charytatywną. Pomoc ta 
jest udzielana w Polsce wszyst­
kim bez różnicy rasy, narodowo­
ści i przynależności partyjnej.

Rada Polonii Amerykańskiej 
rozpoczęła swoją działalność w 
Warszawie w grudniu 1945 r.

Do dnia 1 listopada nadeszło dr 
Polski ze Stanów Zjednoczonych 
A, P. 93-497 skrzyń żywność? 
odzieży, obuwia, medykamentów 
mydła, artykułów szkolnych, a 
łącznej wadze 3278603 kg. war­
tości z górą 4 miliardy złotych

Nowozapoezątkowana zbiórka 
ma dać 12% miliona dolarów. 
Z sumy tej Rada Polonii Amery­
kańskiej przeznacza 3 miliony do­
larów na medykamenty, 3 milio­
ny dolarów na sprzęt szkolny, 3 
miliony dolarów na odzież i obu­
wie.

Rada Polonii Amerykańskiej 
wydatkowała dotychczas poza 
Dolską na pomoc Polakom wy 
'edlonym. jeńcom itp. — ogółem 
”900.000 dolarów.
Na czele Rady Polonii Amery­

kańskiej stoją: prof. Franciszek 
Ksawery Świetlik, p. Wołowska 
i ks. bisk. WoźnickŁ 

niej w ostatnich czasach. W przy­
szłą niedzielę zbierze się komitet- 
wykonawczy partii, aby dokonać 
przeglądu sytuacji politycznej i 
określić stanowisko partii wobec 
problemów, jakie się nasuwają.

Przemówienie premiera Attlee

LONDYN (PAP). - Na trady­
cyjnym przyjęciu burmistrza 
Londynu wygłosił premier Attlee 
przemówienie, w którym poru­
szył szereg zagadnień brytyjskiej 
polityki wewnętrznej i zagranicz­
nej. Podkreślił on odpowiedzial­
ność rządu wobec ludnośei Wiel­
kiej Brytanii i Imperium Brytyj­
skiego, Naczelnym obowiązkiem 
rządu jest wzmocnienie poczucia 
bezpieczeństwa, tak w Wielkiej 
Brytanii, jak i w krajach Impe­
rium. Premier Attlee polemizo­
wał z zarzutami, że polityka bry­
tyjska ma charakter imperiali­
styczny. Powołał się przy tym. na 
ostatnie wydarzenia w Indiach, 
Bnrmie i innych krajach Impe­
rium. Następnie wyraził mówca 
swą zgodę na propozycję pow­
szechnego ograniczenia zbrojeń. 
Omawiając sprawę Niemiec pre­
mier Attlee oświadczył, że roz­
wiązanie problemu Niemiec jest 
warunkiem dobrobytu i spokoju 
Europy. Wypowiedział się on 
również za podniesieniem stopy 
życiowej narodu niemieckiego,.

Czy Walface na czele 

nowej partii?

NOWY JORK (AZ). - Dziennik 
New York Herald Tritnme przepowie 
d.ą wielką falę strajków w Stanach 
Zjednoczonych i jest zdania, że na 
skutek zwycięstwa partii repubłikań- 

•sk'ej w kongresie, wyłoni się nieba­
wem skrajna lewica i skrajna prawi­
ca- Zarówno konserwatywni przywód 
cy partti demokratycznej, jak i fcfte* 
równicy rermblikanów Już teraz są 
zaMrookojeirl mrśla o wzroście sil i 
wnewów elementów radvkałnych- 
Dzienmk Jest zdania, że wkrótce w 
Stanach Zlednoczonych powstanie 
trzecia nartią polityczna. part>a robot 
tdczo-lndowa, 1 zwraca uwagę, że 
nrzrwódca łewero odłamu partii de- 
mokratreznej Wa’1ace oświadczył 
swoim przyjaciołom, iż w 1952 roku 
odegra wielką rolę polityczną.

Wwfcnehy w Palestynie

LONDYN. (PAP) Agencja Rcti 
tera donosi z Jerozolimy, że na 
stacji kolejowej w miejscowości 
Ra« El Ejn znaleziono kilka wa­
lizek z napisami: „Romby". Wła­
dze brytyjskie opróżniły stację i 
wezwały wszystkich do r/puszo?«- 
nia jej. Gdy ostatnia grupa żoł­
nierzy brytyjskich opuszczała stfi' 
cję, bomby wybuchły. Główny bu 
dynek uległ zupełnemu zniszcze­
niu. 3 żołnierze angielscy zostali 
ranni.

Stacja Ras-El-Ejti leży na głów 
nej linii kolejowej, łączącej Pa­
lestynę z Egiptem.

LONDYN (PAP). —- Londyńskie 
biuro agen-cji żydowskiej opublikowało 
komunikat zalecaący władzom bry­
tyjskim podjęcie środków ostrożności 
wobec niebezpeczeństwa aktów ter­
roru ze strony organizacji Irgun Zwai 
Leumi Agencja żydowska występuje 
zdecydowanie przeciwko działalności, 
grup terrorystycznych. Stwierdzone, 
że członkowie organizacji Irgun Zwai 
Leumi znajdują się na terenie Wiel­
kiej Brytanii. W związku z tym wy­
dano specjalne zarządzenia w oba­
wie ewentualnych zamachów, Dyspe- 
zycje te nznano ta kotfeczne po «ie- 
dawnym zamachu na ambasadę hrytyj 
tką w Rzymie,
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Sytuacja w wojskowych obozach repatriacyjnych w Anglii
LONDYN (PAP). -- Jak dono­

si korespondent PAP, żołnierze 
polscy w Anglii, którzy po zgło­
szeniu powrotu do kraju, pozo- 
stają nadal w obozach i oddzia­
łach, zdani są na łaskę i niełaskę 
oficerów oraz pozbawieni opieki i 
pomocy. Jakiekolwiek ich próby 
porozumienia się z prawowitymi 
władzami polskimi, narażają ich 
tylko na jeszcze większe szyka­
ny ze strony oficerów i dowód­
ców.

Według uzyskanych przez kores 
pondenta PAP wiadomości, .szy­
kany te przybrały zwłaszcza na 
sile od czasu wydania przez do­
wódcę I Korpusu znanego roz­
kazu tyczącego się karania żoł­
nierzy, którzy „źle pracują“. Roz­
kaz ten z dnia 11 października r. 
'b„ opatrzony numerem: „L. dz. 
865 Op. Wyszk./46“, który był po­
wodem noty polskiej, mówi, że 
praca na roli obowiązuje wszyst­
kich żołnierzy bez względu na to, 
czy się zgłosili do „Polskiego Kor 
pusu Przysposobienia i Rozmie­
szczenia“, czy też do powrotu do 
kraju. Dalej rozkaz stwierdza, że 
żołnierze, którzy głosili się do 
powrotu zostaną wysiani do kra­
ju dopiero po zakończeniu prac 
rolnych i że odmowa pracy bę­
dzie karana sądownie.

W obozie w Brandon wysłano 
na roboty żołnierzy repatwantów 
bez butów i skarpet. Dowódca, dy 
wizjonu nazwał tych żołnierzy 
„wyrzutkami społeczeństwa“, a 
gdy zażądali oni wydania obu­
wia. ukarano ich dodatkową pra­
li. W tych warunkach żołnierze 

odmówili pójścia na roboty, za 
co ukarano ich 4-tygodniowym a- 
resztem, przy czym sprowadź o no 
żandarmerię aby zmusić ich do 
odbycia kary. Gdy żołnierze zwró 
ciii się do Polskiej Misji Wojsko 
wej w Londynie z prośbą o po­
moc i opiekę, zagrożono im dodat-

Źle się dz‘e”e w obozach uchodźców
Propozycja radziecka na komisji Społecznej Generalnego Zgromadzenia.

Chroplele“, w którym 
stwierdził, że pierwszą rzeczą, 
którą należy uczynić dla pokoju 
światowego jest rozwiąząnię ąr- 
mii Andersa.

„Polacy, pisał Cummings, są 
święcie przekonani, że eą utrzy­
mywani przez aliantów W Celu 
użycia ich pewnego dnia przeciw 
ko Rosji Sowieckiej“.

Mówiąc 0 trudnościach stawia­
nych osobom powracającym, łub 
pi‘agnąeym powrócić do kraju. 
Wyszyński- przytoczył przedruko­
wane przez prasę amerykańską 
raporty urzędników UNRRA, do 
noszącą o brutalnym stosunku 
żołnierzy amerykańskich ńo re­
patriantów polskich. Raport Hugh 
Greya był podstawą do protestu 
rządu polskiego, wobec władz a- 
merykańskich w dniu 25 paździer 
nika r. b. Opiekając się ną przy to 
czonym materiale, Wyszyński 
stwierdził, że zgłoszony projekt 
międzynarodowej organizacji pó-r 
mocy uchodźcom nie jest dosta­
tecznie opracowany i przedstawił- 
propozycję radziecką, aby: 1) po^ 
wstająca organizacja pomocy za­
jęła się przede wszystkim pomo­
cą w repatriowaniu największej, 

•możliwie ilości uchodźców i żeby 
wyłączyła ź zakresu działalności 
pomoc w emigracji uchodźców 
do krajów zamorskich. 2) żeby 
wykluczyła z zakresu swej pnieki 
osoby nie pragnące powrócić do 
krajów macierzystych, 3) żeby 
nie korzystali z pomocy organi­
zacji przestępcy wojenni, zdraj­
cy i byli członkowie formacji 
wojskowych i parav;ojskowych, 
walczących u boku Niemiec j ich 
satelitów, 4) żeby wreszcie unie­
możliwiono prowadzenie na tere­
nie obozów propagandy przeciw­
ko repatriacji i usunięto z admi­
nistracji obozów osoby skompro­
mitowane współpracą z hitleryz­
mem, mianując na ich miejsce o- 
soby. których kandydatury 'będą 
ustalone w. porozumieniu z rząt 
darni zainteresowanych w rępą- 
triącji państw.

NOWY JORK. (PAP) - W ra­
mach rozpoczętej w dniu 6 listo­
pada na komisji społecznej Ge­
neralnego Zgromadzenia dysku­
sji nad sprawą utworzenia mię­
dzynarodowej organizacji porno-*  
cy uchodźcom, delegat Związku 
Radzieckiego Wyszyński, w pół­
toragodzinnym przemówień i u, 
przedstawił stanowisko ZSRR, 
poświęcając wiele uwagi sytuacji 
panującej na terenie obozów, a 
utrudniającej repatriację uchodź 
ców. Powołując się na szereg o- 
ficjalnych dokumentów UNRRA 
i ONZ, oraz na sprawozdanie ko­
respondentów prasy anglo - sas 
kiej, Wyszyński stwierdził, że na 
terenie obozów dla uchodźców 

Pragę. — Czechosłowackie upańsiwo- 
T/ione zakłady piieenijśiówe Bata w gli­
nie wysłały w tych dniach po 7 letniej 
przerwie, pierwszy transport obuwa do 
Stanów ZJedn-o.ezonych, Transport ten 
zawiera obuwie sportowe, przeznaczone 
dla Nowego Jorku.

Paryż. - Agencja France Presse do­
nosi że premier rządu tymczasowego 
Lndocłjin powiesił się w swym mieszka­
niu w mieście Sajgon W kołach zbli­
żonych do premiera poda je się, że pre­
mier wpądł w rozstrój nerwowy wsku­
tek ciągłych sporów ze Swymi ministra­
mi.

Londyn. — Agencja Reutera donosi, że 
rząd, Stanów Zjefb»:>czónyeh zwróc-i 
wkrótce Węgrom 147 «tatków rzecznych. 
zatrzymanych p-rzez władze amerykań­
skie w N emczeeh i Austrii

Londyn — Agencja. Reutera donosi, żc 
w Atenach rozpoczęła sję seria proce­
sów przeciwko żołnierzom i oficerom, 
którzy odmówili ppsljisizeństwa. nie chcąc 
wąlczyó z powstańcami Pr»ed sądem 
wojskowym stanęło 50 osób. 3 osoby 
skazano, na dożywotnie więzienie, a rpsz- 
te na karę wieloletniego Więzienia.

¡ss

AtaK na prezydenta Trumana
NOWY JORK (PAP)-Ośwwd- 

cz&ńie prezydenta Trumana, że 
Stany Zjednoczone zamierzają po 
zostać w posiadaniu wysp na Pa- 

. cyfiku, stanowiących uprzednio 
mandat Ligi Narodów i że zwró- 
■cą:się z wnioskiem o wyrażenie 

■.zgody przez Narody Zjednoczone, 
spotkało się z bardzo ostrym ata­
kiem Waltera Lippmana w „New 
Jork Herald Tribune“. Lippman 
jest zdania, że wystąpienie to da­
je światu podstawę do stwierdze­
nia, że Stany Zjednoczone mają 
dwa mierniki moralności: Kartę 
Atlantycką i Ka.rtę Narodów 
Zjednoczonych, kiedy w grę wcho 
dzą strategiczne interesy alian­
tów i jednostronne decyzje, gdy 
wchodzi w grę interes Stanów 
Zjednoczonych. Oświadczenie Tru 
mana, pisze Lippman jest klasy­
cznym przykładem pomieszania 
pojęć i braku planów w polityce 
amerykańskiej prowadzącej do za 
latwiania sprawy pokoju na raty 
i kawałkami. Sprawa wysp na Pa. 
cyfiku jest jednym z elementów 
całego problemu Dalekiego Wscho 
du i musi być załatwiona na Kon­
ferencji Pokojowej, w której wez­
mą udział Stany Zjednoczone, Zw.

kowymi karami. Ostatecznie ca­
łą grupę tych żołnierzy wywie­
ziono z obozu, a koledzy ich przy 
puszczają, że „oporni“ zostali u- 
więzieni.

W tym samym obozie wstrzy­
mano wydawanie listów Od ro­
dzin z kraju żołnierzom, którzy 
zglosili się do powrotu.

Dziwne rzeczy dzieją się rów­
nież z oszczędnościami żołnierzy, 
którzy chcą wracać. Oszczędności 
te, zebrane w czasie długich lat 
walki, żołnierze ci przeznaczyli 
na zakup lekarstw, ubrania itp„ 
Aby po powrocie pomóc rodzinom

Keitel; Dlaczego Niemcy przegrały wojnę?
Londyński „ Evening Stan­

dard“ opublikował wywiad z o- 
becnie już straconym feldmar­
szałkiem Wilhelmem Keitlem, by 
łym szefem generalnego sztabu 
niemieckiego, w którym twierdzi 
on, iż fiasko wywiadu spowodo­
wało upadek Trzeciej Rzeszy.

Keitel odpowiadał na zada­
wane mu pytania w swej coli w 
Norymberdze. Jego odpowiedzi 
były bezpośrednie i po rąz pier­
wszy wyjawiły rzekome zasko­
czenie Hitlera przez japoński ą- 
tak na Pearl Harbor. Oto pyta­
nia i odpowiedzi:

P.: Jak tłumaczy pan niedoce­
nianie przez niemieckie dowódz­
two siły militarnej Rosji1?“

O.: — Choć Quisling i inni, zna 
jący lepiej Rosję, przestrzegali 
przed niedocenianiem jej siły 
wojskowej, nie mogę sobie jed­
nak przypomnieć żadnej ważnej 
informacji, która by przyszła od 
Quislinga dość wcześnie, by po­
móc. Nie zdawaliśmy sobie spra­
wy z rosyjskich przygotowań do 
wojny, aż do roku 1933. Nie wie- 

przebywa wielka ilość kolaborac- 
jonistów (w strefie francuskiej 
liczba kolaboracjonistów docho­
dzi do 25 proc. t. zw. uchodźców). 
Przedstawiając szczegółowe dane 
dotyczące działalności na terenie 
obozów faszystów rosyjskich, u- 
kraińskieh, jugosłowiańskich i 
polskich, oraz członków j założy­
cieli formacji SS—Galizien i ju­
gosłowiańskich formacji czetni- 
ków i Ustaszi, Wyszyński poświę 
cii szereg fragmentów przemó­
wienia sprawie uchodźców i emi­
grantów politycznych z Polski. 
Mówiąc o armii Andersa, Wy­
szyński powołał się na artykuł 
dziennikarza angielskiego Cum- 
mingsa z londyńskiego „News

Radziecki. Wielka Brytania i Chi 
ny. Ani Biały Dom, ani departa­
ment stanu nie może zdobyć się 
na opracowanie projektu pełnego 
i obejmującego wszystkie sporne 
problemy pokoju — pisze Lipp­
man, ponieważ prezydent Trumąn 
nie jest do tego zdolny a Byrnes 
zorganizował sobie pracę w De­
partamencie Stanu w ten sposób, 
że zajmuje się drobiazgami w ro­
dzaju Triestu czy Bułgarii za­
miast całością pokoju. Waszyng­
ton stał się w tej chwili luźną kon 
federacją plemion. Biały Dom 
Departament" Stanu, Departament 
Wojny, Departament Marynarki 
a nawet pan Barueh uprawiają 
każdy z nich własną politykę za­
graniczną, wypowiadając opinię 
na temat veta i Rady Bezpieczeń­
stwa jakkolwiek było można są­
dzić, że sprawa ta należy do dele­
gacji amerykańskiej do ONZ. W 
rezultacie nie ma ani określonej 
linii politycznej, ani pojęcia zwią 
zków zachodzących pomiędzy po­
szczególnymi zagadnieniami ani 
też zrozumienia podstawowej za­
sady, że interesy narodu muszą 
być traktowane jako całość,—koń 
czy swój artykuł Lippman.

w kraju. Jak się w wielu wypad- W miejscowości Leyston istnie 
kach okazuje, te uciułane przez je obóz, który został przez wla 
nich pieniądze, zdeponowane w 
kasach oszczędnościowych, stają 
się coraz bardziej nieosiągalne. 
Władzo brytyjskie uważają, że 
oszczędności zebrane w lirach 
przez żołnierzy II Korpusu we 
Włoszech są zbyt wielkie, wobec 
czego zgodziły się na wypłacenie 
im przed wyjazdem do kraju jedy 
nie sum, wynoszących 3-krotne 
uposażenie miesięczne. Żołnie­
rzom, którzy zgłosili się do po, 
wrotu często odracza się wypła­
tę oszczędności w nieskończoność 
z t. zw. względów formalnych.

dzieliśmy o olbrzymiej sile ma­
terialnej 1 liczbowej, jąką Rosja 
osiągnęła w 1941 r„ nie mieliśmy 
też żadnych pewnych cyfr co do 
ilości jej dywizyj i możliwości 
jej przemysłu wojennego.

P.: — Czy Hitler liczył na ja­
poński atak na Ro-sję, gdy prze­
mawiał w czerwcu 1941 r„ na dwą 
tygodnie przed kampanią rosyj­
ską, do szefów armii? «

O. : — Napewnw nie. Nawet nie 
liczył' w grudniu 1941 r.

P. : — Czy liczył na współ­
udział Japonii?

O. : — Japoński atak ną Pearl 
Harbor zaskoczył gó całkowicie. 
Sam byłem świadkiem jego zdu­
mienia. gdy nadeszła wiadomość.

P. : — Dlaczego rozpoczęcie in­
wazji tworzącej drugi front nie 
było wiadome najwyższemu do­
wództwu dość wcześnie, aby roz­
począć skuteczne przeciwdziała­
nie, czy to w Afryce czy w Nor­
mandii?

O.: — Zawiódł tu nasz wywiad, 
choć niektóre wątpliwe raporty 
wskazywały na taką możliwość. 

autor

dze .brytyjskie przeznaczony dla 
żołnierzy repatriantów z wyraź 
nym zastrzeżeniem, że żołnierzy 
tych nie będzie się wysyłać na 
roboty. Mimo to polscy dowód 
cy tych żołnierzy zakwalifikowa­
li wspomniany obóz jako robo­
czy, wysyłając do niego zarów­
no żołnierzy chcących wracać, 
jak i tych, którzy zgłosili się do 
P. K. P. R.

Wszyscy żołnierze mają być 
wciągnięci dó niebezpiecznej prą 
cy przy poszukiwaniu niewypa­
łów artyleryjskich.

0 inwazji na Afrykę nie mieliś­
my raportów. Inwazja na Fran­
cję północną oczekiwana była od 
wiosny 1944 r, kiedy tylko pogo­
da będzie odpowiednia. Lądowa­
nie w Normandii było za.raporto 
wane na czas, zrobiomo jednak 
tylko zwykły alarm, taki, jak ro­
biono wiele razy przedtem —- 
alarmy różnych stopni stały się 
w wojsku niemal przyzwyczaje­
niem. Najwyższego alarmu pań­
stwowego nie ogłoszono.

Wybory we Francji
PARYŻ (PAP). - Wszyscy ob- 

śerwątorzy zdziwieni są niezwy­
kle małym zainteresowaniem, ją. 
kie Francuzi wykazują wybora­
mi. Bp po^-dnig gipsowało w 
Paryżu około 14% zarejestrowa­
nych wyborców, a na przedmieś­
ciach — około 16%.

Również wiadomości nadchodzą 
ee z prowincji świadczą o nie­
zwykle małej frekwencji w godzi 
nąch przedpołudniowych. Do go­
dziny 12 w południe zaledwie 14% 
wyborców oddało swe glosy w 
Marsylii.

Po południu frekweneją-zwięk- 
szyla się nieco. Ze sprawozdań, 
jakie otrzymano do godz. 17 wy­
nika, że jedynie 59% wyborców 
złożyło głosy. Na 341.035 upraw­
nionych do g|osoWania w Marsy­
lii głosowało do godz. 17 zaledwie 
177.420.

Tajemnicze znikniecie 
polskich skarbów sztuki

OTTAWA (AZ) — Donoszą z 
Ottawy, że we wrześniu 1939 r„ 
gdy wywożono złoto z Polski za­
granicę, wywieziono również i 
słynne arrasy wawelskie. Arrasy 
pochodzące z XVI wieku spro­
wadzone były do Polski przez 
królowę Bonę, żonę Zygmunta 
Starego. Obecnie rząd, pragnąc 
sprowadzić bezcenne dzieła sztu­
ki z powrotem na Wawel, upo­
ważnił posła polskiego w Kana­
dzie Fiderkiewicza do odbioru 
arrasów. Arrasy ukryte były 
przez pewien czas w Bukaresz­
cie w Rumunii, potem nmewm- 
zione do Konstancy i załadowane 
ną grecki statek, który je wy 
wiózł do Kanady. W Kanądż1« 
dr Zalewski, który opiekował się 
ąrrąsami, umieścił je ną prze­
chowanie W kościołach katolic­
kich. 28 skrzyń zostało ukrytych 
w podziemiach kościolą. Wskązą- 
nego przez kardynała Villeneuve, 
zaś 23 skrzynie i walizy z przed­
miotami złotymi w kościele Św. 
Anny. Gdy przedstawiciele Pol­
ski zgłosili się do kościoła Św. 
Anny, przeor klasztoru oświad­
czył, że arrasy i walizy wydał 
W leeie pewnej osobie, . która 
przedstawiła odpowiednie doku­
menty i wymieniła hasło. War 
'ość skradzionych arrasów oee-. 
nią się na 70 milionów dolarów. 
Władze kanadyjskie i przedsta­
wiciele. poselstwa rozpoczęli po­
takiwania 
■ztuki.

Poselstwo 
-porządziło

skradzionych dziel

polskie w Ottawie 
niekompletny spis 

•dzieł sztuki, złożonych w 32 ku­
frach. Spis zawierą 1.5(1 ąąrasów 
z XVI wieku' 3 tureefcię sztan­
dary z XVII «tulęcią. dywan 
polski z XVI wieku. dywąn z 
XVIII wieku, haftowany na tka-

Dolores Ibarruri 
o przyszłości Hiszpanii

PRAGA. (PAP) Bawiąca obec­
nie w Pradze wybitna działaczka, 
hiszpańska Dolores Ibarruri u- 
dzielila korespondentowi CTK 
wywiadu, w którym podkreśliła, 
że reżim gen. Franco dobiega koń 
ca. Nie ma wątpliwości — dodała 
Dolores Ibarruri — że debata na 
Generalnym Zgromadzeniu ONZ 
przyczyni się do osłabienia po­
zycji gen. Franco. W przyszłości 
Hiszpania może być tylko demo­
kratyczną republiką opartą na 
fundamencie szerokiej jedności 
narodowej. Oprze się ona nie tyl­
ko na siłach robotniczych i repu­
blikańskich, ale też na katolickich 
i na konserwatystach, o ile nie 
są skompromitowani współudzia­
łem w prowadzeniu terrorystycz­
nej polityki Franco.

Krytyczna sytuacja 
aprcwizacyjna w angielskiej 

strefie okupacyjnej
LONDYN. — Przyjechał tutaj gen- 

Douglas w celu porozumienia się z 
rządem nad krytyczną sytuacją apro- 
wizacyjną, która powstała w strefie 
okunącyjnej. Sytuacja jest. tak . po­
ważna, że przewiduje się nawet roz­
ruchy na tym tle. Spowodowaną ona 
została w przeważnej mierze przedłu­
żającym się strajkiem marynarzy w 
USA skąd przybywają towary żyw­
nościowe.

Na 230.744 uprawnionych do gło 
sowania w Bordeaux głosowało 
do godz. 17 tylko 121.917.

PARYŻ (PAP). - Wybory we 
Francji minęły w zupełnym spo­
koju. Pierwsze wiadomości na­
deszły — jak podczas uprzednich 
wyborów — z małych miejscowoś 
ci. Prasa wieczorna w Paryżu po- 
daje te wyniki, jako charaktery­
styczne dla całej Francji.

W miejscowości Fonteney Les 
Bojs pod Wersalem otrzymali ko 
muniści 164 głosy, radykałowie 
— 93, MRP — 78, socjaliści — 54, 
grupy prawicowe ■— 25. W miej­
scowości- tej frekwencja wybor­
cza wynosiła 54%.

Ze sprawozdań, jakie otrzyma­
no z 10 okręgów w departamen­
cie Seine et Loire Wynika, że ko­
muniści otrzymali największą i- 
lośc głosów.

ninip, 7 pucharów ż XVII wieku, 
jeden serwis i dwie rzeźby pa 
kości słoniowej. Nadto znajduje 
się tam miecz koronacyjny kró­
lów polskich szczerbiec Bolesła­
wa Chrobrego, buławą hetmań­
ska i przedmiot podobny do bu­
ławy,. wysadzany klejnotami.

Z 3-eh miejsc, gdzie były ukry­
tą skarby, zostały one zabrane 
przez lądzi, którzy podawali się 
jako agenci Rządu Polskiego. 
Poseł polski Fiderkiewiez podej- 
rzewą 3-ch nieznanych agentów 
polskiego rządu emigracyjnego, 
że oni zawładnęli skarbami.

Degrelle w Brazylii
MONTEVIDEO (PAP) Dzien­

nik „El Pąiś“ donosi, że Leon De- 
grelię, b, przywódca resiętów bel­
gijskich, znajduje się w Brazylii.

Wiadomość ta nabiera szczegól­
nego znaczenia, posiieważ „El 
Pais“ uwążąńy jest zą Organ mi­
nisterstwa spraw zagranicznych. 
V' 'fiiKM w erszGcn
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UWAGA!
Komttnt Pom. Zimnwej w Czę­

stochowie apeluje do wszystkich 
obywateii, aby wszędzie w urzę­
dach (na poczcie, koiei itp.) przy 
wpłacąztiu na Fundusz Pomocy 
Zimowej żądali w zamian znacz­
ków lub innej przewidzianej for­
my pokwitowania

Pocztowe komisje lotne 
w walce z nadużyciami

Ministerstwo Poczt i Telegrafów 

powołało specjalne komisje lotne, 
czynne przy wszystkich Dyrekcjach 
okręgów poczt i telegrafów, do walki 
z 'nadużyciami przy doręczaniu pa­
czek Eagraniicznych. Powołano po­
nadto komisje lotne, czynne przy 
Większych urzędach pocztowych. 
Należy podkreślić, że kradzieże pa­
czek zdarzają się już coraz rzadziej, 
a obecnie po powołaniu Komisji 
można się spodziewać całkowitego 
zlikwidowania tych kradzieży.

Kromka m. fcaaoms a
Poświęcenie sztandaru 

Cechu Krawców
W lokalu Państwowego Gimnazjum 

Krawieckiego w Radomsku odbyło się 
poświęcenie Sztandaru Cechu Kraw­
ców- Poświęcenia dokonał ks- kan- 
Marian Jankowski, który ¡wygłosił o- 
koMcznościowe przemówienie, do ze­
branej młodzieży szkolnej i do przed­
stawicieli władz, rzemiosła, szkolnic­
twa miejscowego oraz kuratorium z 
Łodzi.

Ponadto przemawiali: Władysław 
Kostański, starszy Cechu Krąkców 
oraz dyrektor Gimnazjum Krawieckie 
go, Józef Ozga.

, Ostatnio uroczystość taka odbyła 
się w Radomsku w 1918 r-> ¡w okresie 
urzędowania starszego Cechu Kraw­
ców, Bartnika-

Katastrofa samochodowa
Na trasie Radomsko — Częstocho­

wa wóz ciężarowy PKS Nr 68523 wy 
wrócił się w czasie jazdy, wskutek 
czego pięć osób odniosło poważne ra­
ny. Wóz prowadził Józef Hitler-

Kradzieże
W dniu 30 października we wsi Ska- 

♦ pa, gm. Zamoście nieznani sprawcy 
skradlM Józefowi Stępniowi i Janowi 
Matusiakowi dwie krowy-

W dniu 2 listopada b. r. zostało skra 
dziane z kasy Spółdzielni w Ciężko­
wicach przez nieznanych sprawców 
900 zł-

W dniu 5 listopada b- r. do wsi Cie 
letnik! gm. Dąbrowa Zielona przybyło 
pięciu nieznanych osobników, którzy 
zabrali Franciszkowi Papińskiemu gar 
derobę.

Uwaga, emeryci P. K. P.
Dnia 14 listopada, w czwartek, o 

godz. 10-30 zostanie odprawiona w 
kaplicy na Jasnej Górze msza św na 
intencję emerytów oraz msza św- ża­
łobna na zmarłych emerytów PKP- 
O wzięcie udziału w obu niszach św. 
prosi Zarząd Stowarzyszenia Eme­
rytów PKP.

Zebranie Towarzystwą 
Przyjaciół Łużyc 

^imiejszym pódaje się do wiadomo­
ści, że w środę dnia 13 b. m. odbę-

Z akademii ku czci Ig. Daszvń$kip<io
(j) Wykazujący w ostatnią) okresie 

czasu ożywianą działalność oświato­
wą miejscowy oddział Towarzystwa 
Uniwersytetów Robotniczych zorgani 
zował w ubiegły czwartek w sali Gim 
nazjum H. Sienkiewicza akademię po 
święconą pąmięci Ignacego Daszyń­
skiego.

Akademię rozpoczęto Hymnem Pań 
stwowym, odegranym przez M:tjską 
Orkiestrę Symfoniczną- ’ Krótkie prze­
mówienie wstępne,, wygłosił prezes 
TUR dyr- Przybylski, zapraszając do 
prezydium: starostę ob. Kaźmiercza- 
ka., prezesa Zajdę, prof. Hylę, posła 
Gronkiewicza, ob- Kaczmarczykowa, 
prezesa Stronnictwa Ludowego ob- 
Rękasa.

Piękny referąt p-1- „Daszyński na 
tle epoki“ wygłosił prof.' Józef Dą­
browski, kreśląc sylwetkę Wielkiego 
Polaka i Trybuna Ludu- Prelegent o- 
p:sał działalność Daszyńskiego w cza­
sie posłowania do sejmu austriackie­
go, jego wystąpienia pełne godności i

Pierwszy kurs
Rad kładowych zakończony

Staraniem Powiatowej Rady Związ- 
Zaw. w Częstochowie urządzony zo­
stał 10 dniowy kurs dla rpbotńików, 
członków Rad Zakładowych z tęrenu 
miasta i powiatu .częstochowskiego-

Wykładowcami byli, prelegenci — 
członkowie TUR-u i działacze poli­
tyczni i zawodowi.

Kurs wzbudził wielkie zaintereso­
wanie słuchajczy, ¡ciekawie i dokładnie 
Opracowane prelekcję przyjniawąne 
były przez robotników z prawdziwym 
zadowoleniem-

Na ogólną liczbę 140 słuchaczy, u- 
kończyły kurs z wynikiem dodatnim 
132 osoby. W dzisiejszych czasach, 
pełnych trosk powojennych, trudno 
wzbudzić zainteresowanie dorosłego 
człowieka zagadnieniami tak skompli­
kowanymi, jak ekonomia, a jednak' sa 
la stale wypełniona była po brzegi, 
słuchacze żywo reagowali, zadawali 
pytania, interesowali się.

Kurs spełnił siwoje zadanie, w krót­
kim okresie czasu dano słuchaczom 
naniezbędniejsze wiadomości, które 

dzie się ¡w lokalu Izby Przemysłowo- 
Handlowej w Częstochowie, ulica Ra­
cławicka 2, I-sze zebranie konstytu­
cyjne Okręgowego Zarządu Towarzy 
stwa Przyjaciół Łużyc „Proluz“. Po­
czątek o godz. 18-tej-

Dyżury aptek
W tygodniu od 11 do 17 listopada 

r, b. dyżurują następujące apteki: 

. „Śląską“ ul. Marsz, Żymierskiego 4t;
„Staromiejska“. Stary Rynek 30;

K. Lembke, Raków, ul. Towiańskie- 
go 7, tylko Ord godz, 8-19-ej.

patriotyzmu, zyskujące mu sławę euro 
pejśką- Daszyński jako, działacz niepod 
iegłościowy, jako późniejszy Premier 
Rządu Lubdskiego w wolnej Polsce, 
jako Marszalek Sejmu mający siłę mo 
ralną. przeciwstawić $ię dyktatorskim 
zakusom „sanacji“, jako publicysta — 
redaktor Naprzodu, jako niestrudzony 
dzialacz robotniczy, jako działacz oś­
wiatowy — twórcą Towarzystwa Uni 
Wersytetów Robotniczych, jako czło­
wiek wielkiej mocy charakteru uka­
zany został słuchaczom w sposób sub 
teiny, bez przesady, o którą tak łatwo 
w podobnych okolicznościach

Nic dziwnego, że prelegenta ńą- 
grodzono ząsłużpnymi oklaskami-

W bogatej części artystycznej wy­
stąpiła Miejska orkiestra Symfonicz­
ną, prof. Stanisław Jąrzębski, prof. 
Mąkosza i obdarzona miłym głosem 
pani Garzecka-Jarzębska,

Akademia pozostawiła m-iłe wrążę- 
nie, a przede wszystkim spełniła swój 
cel- 

każdy z nich z pożytkiem wyzyska 
dla dobra swego warsztatu pracy.

Kurs zapoznał słuchaczy ż obowiązu 
jącymi przepisami o hygienie i ochro 
nie pracy, dal podstawowe wiadomo- 
ścr ż ąstaWódawśt-.TTi^pracye “ ~

Jasnę się Stało, Że trzeba organizo 
wać takich kursów więcej, a z czasem 
przejść na stałe, systematyczne szko­
lenie robotników.

Na specjalne wyróżnienie zasługuje 
instruktor Wydziału Kulturalno-Oświa 
towego przy Pow- Radzie Zw- Zawo­
dowych ob. Mi Salski, ktćjry nie szczę 
dził pracy w czasie trwania kursu, 
zyskując sobie uznanie wykładowców 
i słuchaczy.

O nastroju, jaki panował na kursie, 
ńiiecli świadczy czyn robotników —: 
słuchaczy, którzy z własnej inicjaty­
wy zebrali w dniu zakończenia około 
5,000 zł i przeznaczyli na „Pomoc Zi­
mową“.

Ofiarę tę oceni każdy, kto pamięta 
o wciąż jeszcze niskich zarobkach kia 
sy robotniczej-

„Oświata“ w praktyce
Rejestrujemy z przyjemnością faki 

wyjątkowo społecznego stanowiska 

władz Spółdzielczej Ks.egami i Skład­
nicy Materiałów Piśmiennych „Oświa­

tą“ w Częstochowie. Spółdzielnia ta 
mianowicie przyznała 25-o’‘u szkołpm 

powszechnym z terenu miasta - powia 

tu biblioteczki dla młodzieży o war- 
ości zł. 4.000.— każda Akcja, za­

opatrywanie szkół w biblioteczk 
przez , Oświatę“ nie jest sporadyczną, 

lecz prowadzoną systematycznie W 
roku ubiegłym, jak pam ętamy, biblo 

teczki szkolne otrzymało 12-cie szkół.

Niezależnie od tego, Spółdzielnia 
„Oświata“ asygnuje z zaoszczędzo­

nych funduszów sumy na cele szkol­

nictwa. W ubiegłym miesiącu przeka­
zała sumę zł. 50.000.— na odbudowę 
szkoły po-wszechnej na Ostatńm Gro­
szu, zaś w roku ubiegłym sumę zł. 

50.000.— do dyspozycji władz szkol­

nych z czego 25.000—■ zł. na powiał ; 
25,000.— na miasto,

Z powyższego widać, że Spółdz’el- 

nia ta nic darmo nosi piękną nazwę 
„Oświata“.

Kielce obchodzi/ u oczyscie święto Rewoluc i
W dniu 6 b. m. odbyła się z inicja 

tywy Tow- Przyjaźni Polsko Radzięc 
klej, w Domu Kultury roczysta Aka­
demia z okazji 29-ej rocznicy Rewo- 
1 ncji Paźdz:ernikowęj-

Akademia była wyrazem przyjaz­
nych uczuć dla bohaterskiego Sprzy­
mierzeńca j zrozumienia w calyt. pol­
skim społeczeństwie, znaczenia wiel­
kiego przewrotu ¡w dziejach Narodu, 
rosyjskiego, przewrotu, który decy­
dująco i głęboko zaważy! na naszej 
historii i naszych wzajemnych stósun 
kacli z Rosją-

Do Domu Kultury przybyli przedsta 
Winele Rządu, Wojska ,organ-izacyi 
społecznych i politycznych, ąrganiza- 
oyj młodzieżowych- Za stołem pfezy 
dialnym zasiedli: przybyły zWarszą 
wy wiceprezes Zarządu. Głównego 
Tow. Przyjaźni Polsko-Radzieckiej, ą 
•sartzenr wicełrrnrster Sprawiedliwo-’ 
śći ób. Rek, wicewojewodą Kolwal- 
czyk, przywódcy stronnictw demo­
kratycznych: ob. Kozłowski (PPR), 
Krogulec (PPS), Podygallo (ŚL) mec- 
Winiarski (SD), Naczelnik Woj-Urzę­
du Inf- i Propagandy mgr- Liszczyk i 
inni.

Akademię zagai! mec. Cichowski — 
po czym, po przywitaniu zebra­
nych przedstawicieli WP-, Stronnictw 
i Młodzieży — wygłosi! dłuższy refe 
rat na temat przyjaźni i stosunków 
polsko-radzieckich wiceminister Rek-

W części artystycznej orkiestra Wo 
jewódzka pod dyrekcją Mariana Sito 
ińskiego odegrała utwory Czajkow­
skiego i Glinki — prof. Tro-cki odegra! 
preludium Rachmaninowa i rapsodię 
rewolucyjną Szopena, a przedstawicie! 
ZWM ob- Kapica wygłosi! ustęp z po

Sprostowanie
W związku z notatką umieszczoną 

w „Głosie Narodu“ z dnia 8 listopada 
b. r- na sti. 5 w .Kronice Milicyjnej“ 
o zamachu samobójczym strażnika ob- 
Bolesława Kroka Komer,- Oddziale y 
SOK niniejszym podaje do wiado­
mości. że wyżej wymieniony ob- B- 
Krok ire jest strażnikiem Ochrony Ko 
lei, a strażnikiem Ochrony Mienia ze > 
Związku b- Partyzantów.

* F g
Mecz ping-pongowy 
CKS — Partyzant

Dziś w-e wtorek o godz. 17-ej w 
świetlicy MO ul. Piłsudskiego 19 
odbędzie się mecz tenisa stołowe­
go CKS — Partyzant.

Zebranie konstytucyjne 
Miejskiej Rady Sportowej 
We wtorek 12 b. rii. o godz. 10 

w gabinecie prezydenta miasta 
d ra T. J. Wolańskiego odbędzie 
się zebranie delegatów poszcze­
gólnych urzędów, klubów i związ 
ków do Miejskiej Rady Sporto­
wej.

. ................. .. ........—-...............  i.........................  

ematu rewolucyjnego Włodzimierza 
Majakowsk ego. p- t. „Dobrze“.

Wystosowano depesze gratulacyjne 
z wyrazami hołdu do Generalissimusa 
Stalina i Komisarza do spraw Zagra 
tti-cznych Mołotowa.

W następnym dniu przedstawiciele 
Rządu i stronnictw składali życzenia 
przedstawicielom Wojska radzieckie­
go- (!)

Zebranie w sprawie 
organizacji Rzemieślniczego 

Instytutu Naukowego 
w Kielcach

Izba Rzemieślnicza w Kielcach ni­
niejszym zawiadamia, że dnia 13 listo­
pada b- r. odbędzie się w Izbie Rze- 
mieślniczej. Partyzantów 16, II piętro, 
zebranie w sprawie Rzemieślniczego 
Instytutu Naukowego w Kielcach- 
•Początek-o godz. -13-tej.- ■

Dnia 11 listopada r b.
Program kin

Kino „Bałtyk“ i kino „Warszawa“ 
wyświetlają f Im produkcji rosyjskiej 
p. t. „Bohaterowie Pustyni“ W rolach 
głównych H. Kuźmina i Nowosielcow. 
Początek seansów o godz. 18 i 20.

Dyżury aptek
Gierałtowski — Plac Wolności.

Dnia 12 listopada r. b.
Kino „Bałtyk“ i kino . „Warszawa“ 

wyświetlają f im produkcji rosyjskiej 
p. t. „Bohaterowie Pustyni“ W rolach 
głównych H. Kuźmina i Nowosielcow. 
Początek seansów o godz 18 i 20.

Dyżury aptek
Krzanowski —- Plac Partyzantów 16.

— Ot tak... z całego szeregu okoliczności!
. — Aha! A cóżby mi pan mógł jeszcze o sobie opo­

wiedzieć?
— Mam około 45 lat.... jestem wysoki, raczej chudy..., 

jak pan widzi, o nieświetnej elegancji... Trochę zdzicza­
ły... typ intelektualnego zbrodniarza.

Komisarz spojrzał ze zdziwieniem w twarz swego roż- 
mówey. Chory, chory umysłowo.... Nie innego Właściwie 
to bardzo ciekawe... Żeby tylko ten lekarz, jak najprę­
dzej przyszedł!

Aha, pojmuję — rzekł głośno. — A zatem jest 
pan mordercą?

— Tak. Pewnej nocy zamordowałem właściciela ga­
lara i przewoźnika Ferdynanda Boule. Zamordowałem 
go siekierą. Głos Siriusa brzmiał dziwnie wyraźnie 
i dźwięcznie, gdy wypowiadał te słowa. «

— Ale dlaczego zamordował pan tego nieszczęśliwca 
Boule? Musiał pan przecież mieć przyczyny.

— Miałem. Wyszedłem właśnie z wiezienia po odcier­
pieniu kary. Wracałem do domu i dowiedziałem się, że 
Ferdynand Boule uwiódł moją jedynaczkę... ukochaną 
moją córkę...“ Głos Siriusa drżał — ból nieszczęśliwego 
ojca wstrząsał nim. Komisarz był prawie zruszony. 
„Istotnie“ myślał „Ten człowiek musiał bardzo kochać 
swoje dziecko. Różnie się dzieje na tym świecie“.

— To dziwne, że jednak nic o tym nie wiedzieliśmy 
Siakie morderstwo wyszłoby na jaw.. Gdzie pan miegz- 

spicjenta do krawca w garderobie. Francis nie mówił, 
lecz ryczał, jak zraniony lew. Reżyser traktował też 
swego tragika, jak chorego — i unikał bezpośredniej 
z nim rozmowy. Ale cała ostrożność nie przydała się 
na nie. Około południa bomba pękła. Niewinna prośba 
reżysera o zmianę jtkiejś sytuacji wywołała skandal.

— Co takiego? Zmieniać sytuację? Co pan sobie wyo­
braża! Jestem George Francis!

Francis, proszę pana, ą. nie jakiś adept z prowincji. 
Ależ, dobrze... Proszę bardzo... To szału dostać można... 
Wiem, panie reżyserze... Wiem,, że nie myślał pan tego 
na serio... A może tak? M takim razie niech się pan 
ma na baczności...

— Ależ mistrzu... rzekł najłagodniej, jak tylko mógł 
reżyser...

— Spokój! Teraz ja mówię, proszę'pana... Rozumie 
pan? A może tu zaszły jakieś zmiany w tej szmirze... 
proszę, powiedzcie mi, żebym wiedział, co mam robić... 
Pan chyba zapomniał, że to ja George Francis robię 
wam łaskę grając tutaj. .Nie, dość mam tego wszystkie­
go... Do widzenia!

I George Francis zszedł ze sceny — mimo rozpacz­
liwych wysiłków reżysera, aby go zatrzymać. W żelaz­
nych drzwiach, prowadzących na korytarz, wpadł po 
prostu na dyrektora teatru.

IVr
— Dobrze, że pana widzę, dyrektorze. .Ludzie nie wi­

dzą, jak się mają zachować w tym pańskim teatrze... 
Pan swój bałagan przecież lubi nazywać teatrem, ja 
wiem. Mogę panu zrobić tę przyjemność. Niech pan 
prowadzi dalej próbę, panie reżyserze... Ja tymczasem 
opowiem dyrektorowi, co się tutaj dzieje... i jak się tu­
taj do mnie odnoszą!“ ' '

<Ł fik

kał ostatnio?
— W Dovez...
— Ą przedteiń?
— W Londynie.
— No, więc nareszpie eóś bliższego. Londyn. Dobrze. 

To już coś żUaczy. Jak długo pan mieszkał w Dovez?
—- Około dziewięciu lat.

— Więc morderstwo zostało dokonane przed dzie­
więciu laty?

;— Nie sądzę!
— Jak długo pan siedział?... W więzieniu... myślę...
— Nie wiem... chociaż zaraz... zdaje się pięć lat...
-— T?o znaczy, że morderstwo popełnił pan mając łat 

trzydzieści i coś...
— Nie. Miałem wtedy czterdzieści pięć ląt...
— Jak to? Zatem należy rozpmieć, że morderstwo 

zostało dokonane teraz niedawno...
— Raczej tak! Tak sądzę...
Konjisarź otarł pot z czoła... — Co to znaczy: tak są­

dzę? Musi pan przecież wiedzieć. Czy był pan ostatnio 
w Londynie?

— Nie. Skądże. Przecież mieszkałem... przez dzie­
więć lat w Dovez... .

— À więc jakimże spośpbenii mógł pąn popełnić 
morderstwo skoro pan tąm mieszkał?

— Tego właśnie nie wiem., odparł Siriïïs znękanym 
głosem, objawiając dążę zmęczenie.

Do gabinetu wszedł lekarz policyjny, dr Brown. Ko­
misarz odetchnął z ulgą.

Rozwiązanie
III.

Próba szła dziś jakoś nieszczęśliwie. Zepsuty po­
wodzeniem George Francis miął swój kiepski dzień 
Nerwy go ponosiły. Wązyący drżeli wokoło. Od in-
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Z zgag kuitwaiKego
TEATR WIELKI

„ZAMACH“
sztuka w 3 aktach

Ostatni« przedstawienia!
Dziś, wb -wtorek 12 bm. oraz w środo. 

13 bm. o godz. 19.15 Zamach“ reportaż 
sceniczny w 3 aktach T. Brezy i St. Dy­
gata. Obsada premierowa. Reżyseria R- 
Wasilewskiego Oprawa sceniczna Wl 
Wagneral

Będą to ostatnie przedstawienia tej 
sztuki, która niebawem zejdzie z reper- 
tuaru ustępując miejsca następnej wiel­
kiej premierze. Będeie nią jedn-a z naj­

lepszych komedii wielkiego angielskie­
go dramaturga Williama Szekspira..

„Wieczór Trzech króli**
czyli „Co chcecie" W. Szekspira 

w inscenizacj 1 reżyserii dyr. Bronisla 
wa Dąbrowskiego

Arcydzieło to odniosło właśnie w in 
seenizaeji Dąbrowskiego», najciekawszej 
jaką moźtsa sobie wyobrazić — na wszy­
stkich wielkich scenach polskich olbrzy­
mi sukces.

Premiera odbędzie sic ą końcem bie­
żącego tygodanife.

TEATR KAMERALNY 
„Szesnastolatka“

Dziś, we wtorek. 12 bm. oraz w

dni następne o godz. 19,15 ..Szesnasto 
latka“ sztuka w 3 aktach (5 odsłonachl 
F. i A. Stuartów Reżyserią A. Kwiat 
kowskiego. Oprawa sceniczna Wł. Wa­
gnera. Obsada premierowa.

Następną premierą będzie
w Teatrze Kameralnym sztuka w 3 ak­
tach Tadeusua Rittnera p. t. „W małym 
domku“. Odbędzie się ona w trzeciej 
dekadzie bieżącego miesiąca. Intensyw­
ne próby prowadzi Artur Kwiatkowski

Program rozgłośni polskich
Wtorek.

12.00 Sygnał czasu i hejnał. 12.05 Aud. 
dla świetlic robotniczych. 12.35 „5 mi­

nut poezji“. 12.40 Pieśni w wyk. H. 
Adamezyk-Bażańskiej. 13 00 Muzyka 
obiadowa. 14 00—15 00 Program lokalny. 
15.00 Opow. dla dzieci najmł. „Chytry 
lisek“ i „Podziemni lokatorzy ogrodu' 
Z. Budzyńskiej. 15.15 Aud. slowno-muz 
15 40 Handelsalc — sonata na wiolonez 
i fort. 15.55 Sknzynka techn 16.05 
Dziennik popołudn- 16.30 Audycja ludo 
wa słowno-muz. pt. „Krakowskie zrę 
kowiny“. 16.50 Z życia kulturaln. 17.00 
Audycja dla mfodz. „Dwie przysięgi* ’ 
17-25 Muzyka z płyt. 17 40 „TI naszych 
przyjacół“. 18.00 Audycja wojskowa. 
18.30 Nauka przy głośn. 19.00 Koncert 
symf. Wyk. Ork symł. P R. 19 57 Sy­
gnał czasu. 20.00 Myśli wybrane. 20.01 
Dziennik wieczorny. 20f5 Wieczorny 
koncert rozrywk. 21.00 Słuchów, pt.

„Kordian i. Cham“ pióra L. Kruczków- 
skiego. w radiofonizacji M. Piec-hala. 
2125 Recital skrzypcowy E. Umińskiej. 
W progr.: Kompozytorzy francuscy. Ra- 
vel i Debussy. 21.45 Kwadrans prozy» 
22.00 Rad Uniwer. Lud. 2215 Audycja 
rozrywk. 22.50 .»Rozmowa Stefana Żół­
kiewskiego z Edwardem Csato”. 23.0® 
Óstat. wiadomości dzień, wieczornego» 
23.20 Program na jutro. 23-30 Muzyka. 
Ż23 55 Streszczenie ważn. wiad. dzień» 
24.00 Hymn. ______________ ______

Pamiętaj my 
o Pomocy Zimowej!

OBWIESZCZENIA URZĘDOWE
WYDZIAŁ WOJEWÓDZKI w KIELCACH

ogłasza

KONKURS
na jednorazowe stypendia w 1946 r. dla tn odzieży pochodzącej » 
terenu województwa kieleckiego na ogólna, sumę 450.000 zł, a mia­
nowicie:

na 10 stypendiów dla uczn,i szkół zawodowych po 5.000 zł.—
na 25 stypendiów dla uczni szkół rolniczych wyższych i średnich 

po 10 000 zł.
na 15 stypendiów dla studentów wyższych uczelni po 10 000 zł. 

Ubiegający się o stypendium winni do końca grudnia 1946 r. zło 
żyć do Wydziału Wojewódzkiego w Kielcach (Urząd Wojewódzki 
Wydział Samorządowy) podanie z życiorysem, zaopatrzone w załącz 
niki:

1) zaświadczenie uczelni o uczęszczaniu i postępach w nauce.
2) świadectwo Zarządu Gminy (Zarządu Miejskiego) o stan/ic ma­

jątkowym
3) oświadczenie petenta o niepobieraniu Innego stypendrum.
4) zaświadczenie o przynależności do organizacji młodzieżowych. 

Słuchacze szkól wyższych przedtożą opinię Stów. Ak Woj. 
Kieł.

5) zobowiązanie do podjęcia Po ukończeniu studiów pracy zawo 
dowej na teren'e województwa kieleckiego.

Przyznane stypendia będą wypłacone w terminie do grudnia 
1946 r. z tym, że stypendystom Tegorocznym przysługiwać będzie 
pierwszeństwo do korzystania z pomocy kieleckiego samorządu wo­
jewódzkiego w latach nastcpnyeh do cr.asu ukończenia normalnych 
studiów.

Przewodniczący Wydziału Wojewódzkiego 
Wojewoda Kielecki Mjr W.óllcz-lwańezyk.

EilEURZĘDOWA TABELA WYGRANYCH
1-szy dzień ciągnienia II! ki. 48 loterii

L. dz. Apr. 698 '46.
OGŁOSZENIE.

Zarząd Miejski w. Częstochowie. Wydział Aprowizacji i Handlu 
podaje do wiadomości że z dniem 12. XI. b. r. rozpoczynają biura 
sprzedaży kart wydawn'ctw<> kart wymiennych i zaopatrzenia na 
miesiąc grudzień h. r. dla ludności miasta Częstochowy.

Wyda-wn ctwo kart odbywać się będzie w kolejności alfabetycz­
nej nazw ulic. a. mianowicie:

1. Karty wymienne:
w dniu 12.XI.46 na litery: A, B. C, D, . 

,, 13 „ ,. E, F, G;H;
„ 14 „ „ Ii .1; K. U;
.> 15 „ Ł; M; N; Oi
.. 16 „ „ P; R; S; Ti
„ 18 „ „ U; W. Żj
„ 19 i 20.XI br. dla opóźnionych

2 Karty zaopatrzenia:
w dniu 21.XI.46 na litery: A, B, C, D,

,, 22 „ „ E; F; G; Hi
23 „ I; J; K; Li

„ 25 „ „, Ł; M; N; Os
„ 26 „ „ P; R; 8, T;
„ 27 „ „ U, Wi Ż;
„ 28. 29 i 30.XI br. dla opóźnionych
„ 2, 3 4, 5 XII. br.dla zakładów pracy.

Ze względu na wyznaczony termin przedstawienia wykazów iloś 
ei wydanych • zwrócenia pozostałych kart do Uroędu Wojewódzk i 
go w Kielcach, podane powyżej termniy wydawania kart wymien­
nych i zaopatrzenia są ostateczne.

Spóźniający się, po tym terminie uwzględniani nie będą.
W związku z przeprowadzeniem rozróżnieni® na trzy grupy 

dzieci do lat 12-tu, zakłady pracy 1 osoby, które pobierają karty 
mdyw dualnie, prey wpisywaniu dzieci uprawnionych do otrzymy­
wania kart dod. ,.D* ‘. winu- w- wykazach pracowników, bądź m;esz- 
tańców, wyszczególnić dokładną datę urodzenia dzieci (t j dzień 
miesiąc. rok), ponieważ dzieci do lat 12-tu podzielone będą na 3 
grupy, a mianowicie:

grupa I — do ukończenia 3-ch lat. .
„ II — od początku 3-go roku życia do 7 lat,
>> HI — °d początku 8-jao roku życia do ukończenia 12-tu lat.

Naczelnik Wydziału Aprowizacji i Handlu. Wiceprezydent Miasta 
PAP 4362 <) E- W°'nl8,t () ° Ka,,!,,,,C!-

Wygrana 50.000 zł. Nr 41265.

Wygrane po 10.000 zŁ NrNr 44077

456 721 48989 63806 77417.
Wygrane po 5.000 zł. NrNr 17990 

34280, 34712 39981 40046 45863 913 
64754 76872

Wygrane po 2.000 zł. NrNr 8389 
9708 12282 18453 30375 32880 34033 
35603 36498 39075 42566 44737 61738 
75479 83076 94551.

Wygrane po 1.500 zł. NrNr 2380 

7509 15757 16496 27129 30236 315 
9 757 31240 34054 873 35524 529 595

628 41521 42257 46042 599 47051 068 
819 48282 49010 289 50238 56692 
57915 64269 76731 83071 86204 88026 
359 95054.

Wygrane po 1.000 zł. NrNr 288 
434 2522 839 866 3419 583 856 4055 
275 5096 620 7982 8249 493 9193 
10120 173 856 11225 12383 613 82J 
13639 741 14782 810 15863 16684 801 
17903 23709 963 25259 412 26192 
767 27072 166 29510 30403 604 859

• 31596 32291 651 925 963 33402 463 
592 34747 949 35362 327 518 545 
658 842 36326 342 382 37346 828 
38277 400 579 710 980 39580 40083 
165 534 780 991 41066 643 699 42236 
811 43673 708 888 919 935 44392 
45310 434 617 940 46089 481 618 999 
47107 108 144 313 382 545 561 616 
753 900 4S280 350 566 825 49747 
897 50855 923 51111 562 760 768 
53304 481 833 846 54543 763 55133 
191 302 691 984 56085 911 57543 
58652 672 59823 899 60215 61151 
208 717 62208 615 719 63237 566 
64371 616 896 989 65830 66213 301 
67Ó40 099 874 68280 902 69206 506 
70049 262 317 322 461 796 71992 
72105 374 613 742 73078 103 122 
73396 546 74257 433 75164 281 438 
76039 611 77030 155 610 636 874. 
73143 359 654 657 79216 404 573 620 
80014 034 303 81453 513 524 82146 
411 454 767 878 887 83070 751 84278 
793 982 85092949 86194 602 647 999 
87129 605 726 833 91280 439 909 
92905 93225 252 91895 95903 97431
629 889 98319 320 99S87.

‘ Wygrane po 250 zł. NrNr 225 318 
633 676 733 740 1124 330 463 491
717 812 962 2047 057 385 388 643
949 3056 217 274 534 751 785-4300 
333 574 664 5009 044 120 243 369
684 792 6084 231 307 542 649 7264 
482 555 760 9-2 8084 126 233 317
418 750 9440 664 674 810 957 10001

142 189 190 200 302 405 551 703 
956 963 11107 135 289 355 986 12292 
584 674 828 13002 182 271 331 365 
438 555 558 948 14067 689 15103 
104 133 340 415 500 509 738- 755
911 921 927 16037 093 452 869 17012
027 036 037 205 260 265 438 826 
847 864 874 993 18277 528 642 683 
807 898 932 983 19450 538 648
835 936 20004 093 391 675 702 43 
21248 369 70 875 929 69 22331 64 
743 871 23016 116 235 3Í6 417 517 
604 47 759 848 914 19 24235 654 
25008 22 125 646 64 874 991 6 
26294 442 840 27115 83 97 411 688 
879 28341 29073 286 315 459 965
30004 176 257 356 61 99 423 34 93 
567 89 95 644 78 708 70 92 856 
936 31076 98 279 300 29 68 76 95 
403 525 625 30 5 8 856 32081 322 
55 508 10 69 603 80 892 915 46 79 
33071 90 224 84 9 358 64 428 620 
45 95 730 44 56 77 950 64 9 78
34130 4 206 75 362 492 583 636 94 
701 29 85 802 35066 77 211 88 324 
49 59 75 403 19 ,29 37 8 80 643 7 
52 93 703 885 90 900 82 36145 274 
89 313 28 81 99 458 890 954 88 
37107 20 3 39 215 21 344 82 98 512 
66 613 60 76 89 703 885 96 932 92 
3 38004 34 56 88 120 37 272 310 97 
311 559 785 822 921 66 39037 72 3 
258 333 71 82 455 541 600 48 75 
761 872 98 998.

40035 036 040 047 166 186 195 
248 267 365 393 406 410 440 542
590 631 649 705 841 964 976 41022
111 136 164 355 448 463 486 5G6
591 656 723 733 750 751 782 881
912 942 42023 026 172 252 369 438
478 494 523 555 591 600 602 608
622 639 640 656 658 677 690 716
769 793 807 808 914 948 43054 000 
088 165 184 196 207 228 243 309
370 372 396 412 468 472 488 558
593 615 618 637 764 813 892 921
44015 080 102 157 214 250 486 492 
550 595 610 611 648 697 760 783
885 45007 091 122 142 340 346 354 
380 391 392 415 563 573 589 711
722 753 805 841 980 46041 044 037 
142 336 381 395 403 429 521 549
601 625 642 781 47150 274 297 300 
354 379 309 446 515 524 . 533 579
595 644 683 719 812 832 943 947
974 48001 048 066 087 095 184 208 
235 255 302 347 327 407 451 579 599 
652 695 743.872 916 950 996 49020 
048 078 124 135 141 197 250 333
362 370 455 468 533 544 553 619

Państwowa
Centrala 
Handlowa 
Oddział 
w

Częstochowie
zawiadama. że z dniem 
12 listopada b. r.

rozpoczyna sprzedaż

SODY 
AMONIAKALNEJ
Jasnogórska 27/29.

Każdy powinien wiedzieć, że
ZAKŁAD POGRZEBOWY

H. Bator
Częstochowa, Narutowicza 26, 

tel. 25-11.
posiada AUTOKARAWAN 

przewozi zwłoki ze szpitala do 
domu żatoby, przeprowadza 

ekshumacje.
PAP 4205

Państwowa Fabryka Przemyślu 
Lniarskiego Nr 8 w Częstochowie 
Narutowicza 45 przyjmie zaraz 
technika - mechanika, technika - 
elektryka i wykwalifikowanego to 
ka.rza metalowego. Zgłoszeń a oso 
biste z podaniem, życiorys, i 
świadectwami pracy w Wydziale 
Technicznym Fabryki.

PAP 4360
Panienka do dzieci i pomocnica 
domowa na staóe lub pmychodne 
potrzebne Referencje konieczne. 

’Kościuszki 18, II piętro.
PAP 4405

Pracownica (praktykanłka) biuro­
wa z maszynopismem potrzebna. 
Oferty z warunkami’ pod „Młoda“ 
do PAP. PAP 4.104

L. dz. 740/46
ZARZĄDZENIE

W uzupełnieniu Zarządzenia Nr. Apr. 698/46 z dnia 28.IX. b. r. 
w sprawie wydawania artykułów tekstylnych zarządzam co na­
stępuje:

1.
Wydawanie artykułów tekstylnych w punktach rozdzielczych na 

karty odzieżowe zakończyć należy w- dniu 19.XI b -r.
2.

Puinkty rozdzielcze z’ożą w dniu 20 XI. b. r. ostateczne spra­
wozdanie z wydanych towarów przez przedłożenie zrealizowanych 
kuponów i marek kontrolnych oraz zwrócą w terminie do dnia 23 
XI. b. r. niewykupione towary <5 magazynów „Społem*.

3.
Oddział „Społem“ złoży w dniu 26 X1. b. r. sprawozdanie tut. 

Wydziałowi Aprowizacji i Handlu przez podanie ilości artykułów 
i óeh wartości, punktowej po-»stałych w- magazynach „Społem“ oraz 
zestawienie (z uwzględnieniem punktażu) wydanych towarów, do 
poszczególnych punktów rozdzielczych.

Częstochowa, dnia 5.111946 r.
Prezydent Miasta: ( —) Dr T. J. Walański- 

PAP 4393

Dalszy ciąg wygranych po 250 zł z pierwszego dnia ciągnienia 
' podany bidzie we wtorek.

POSAD POSZUKUJĄ

Nr O. 3714/1/46
OBWIESZCZENIE

Prezydenta Miasta z dnia 9 lipca 1946 roku 
w sprawie obywatelek sowieckich, któro wyszły 

zamął za obywateli polskich.
W latach 1945 i 1946 wiele obywatelek sowieckich zawarło w 

Częstochowie związki małżeńskie z obywatelami polskimi.
Na podstawie art. 7 ustawy z dn a 20 stycznia 1920 roku o oby­

watelstwie polskim (Dz. Ust. R.P. Nr 7, poz. 44) nabyły one oby 
watelstwo polskie, jednak w myśl ustawodawstwa obowiązującego 
w Związku Radzieckim nie utraciły obywatelstwa sowieckiego.

Dla uzyskania zwolnień'» z obywatelstwa sowieckiego osoby te 
winny zwrócić się do Ambasady ZSRR w Warszawie w terminie 
do dn a 30 listopada 1946 roku s podaniami o zwolnienie g oby­
watelstwa sowieckiego.

Do iłodań należy dołączyć:
1. odpis aktu ślubu,
2. zaświadczenie Starostwa Grodzkiego w Częstochowie o na­

byciu obywatelstwa połsk ego
Niezależnie od tego omawiane osoby winny zarejestrować się 

w Starostwie Grodzkim w Częstochowie w terminie do dnia 20 li­
stopada 1946 roku.

Rejestrację przeprowadza 1 udziela wszelkich wyjaśnień Wy­
dział Administracyjny Starostwa Grodzkiego (ul. Dąbrowskiego 7, 
1 piętro, pokój Nr 121),

W interesie własnym zainteresowane obywatelki winny do­
pełnić formalności zgodnie z treścią niniejszego obwieszczenia i w 
terminach w nim wskazanych.

Częstochowa, dnia 9 listopada 1946 roku
Prezydent Miasta: (—) Dr T. J. Wolańskl. 

PAP 4411

W środę, dnia 13-go listopada 1946 roku, jako 
w dniu imienin naszego ukochanego Męża i Ojca

Stanisława Ślęzaka
odprawiona zostanie w Katedrze Św. Rodziny 
o godzinie 7-mej rano Msza św. żałobna za duszę 
Zmarłego, na którą: zapraszają krewnych, przy­
jaciół i znajomych

Zgubiono zaświadczenie rejestra­
cyjne 15/E na nazwisko Einhorn 
Roman, Aleja Wolności 3 5.

PAP 4390

Rutynowana bil-ansistka; wyższe 
wykszta'cen'e przyjmie prace na 
godziny w prywatnych firmach 
Z"Toscenia PAP pod ..Bitansist- 
ka". PAP .4398
Kruóeiński Adolf szofer mechanik 
z dyplomem poszukuje praey. 
Wiadomość Kawodrze Górna 31.

PAP 4403

ŻONA i CÓRKA.

OGŁOSZENIE.
Na podstawie art 2 (5), 9 (2) i .10 dekretu z dnia 10X1.1945 r 

o zmtaiaie i ustalaniu im’on i nazwisk .(Dz. U.R.P. Nr 56, poz. 3101, 
Starostwo Grodzkie w Częstochowie podaje do wiadomości, że de­
cyzją swą z dnia 6 listopada 1946 r. Nr. A 4202/46 orzekło zmia ­
nę dotychczasowego imienia ob. Szlamy Wagi, s. Jakóba-.liersza 
i Bajli-Gitli z Binderów, urodzonego 20X111899 w Częstochowie 
i tu zamieszkałego przy ul. N-M. Paniny 32 ze „Sztama“ na „Stani­
sław“.

Częstochowa, dnia 6.ŃI.1946 r.
4 Za Starostę: (—) Mgr Fr. Patrzyli.

PAP 4399

OGŁOSZENIE.
Wojewódzki Wydział Aprow.y.acji i Handlu podaje do wiado­

mości, iż począwszy od m-ea listopada: ehleb będzie wydawany na 
następujące kupony kart zaopatrzenia:
Kat. I — 17 kuponów — po pół kg ehleba na kup. 1. 2, 3, 4, 5, 6, 7, 

8, 17, 18, 19, 20, 21. 22. 23 ; 42; 43)

8. 17, 18. 19, 20)

11 — 13 CO „ „ ,, ehleba na kup (1. 2. 3, 4, 5, 6, 7,
8 . 17, 18, 19. 20, 21

„III — 10 ta „ oi t, ehleba na kup (1. 2. 3, 4, 5. 6. 7
8, 17, 18

„IR — 12 •0 .. .. ehleba na kup. (1. 2 3 4, 5. 6 7

„ IIR— 8 „ „ Chleba na kup (1, 2 3. 4. 5 6. 7, 8)
. „C“ — 4 kupony — po 1 kg ehleba na kup. (1. 2, 3, 4)

Inne kupony pozostają do dyspozycji Urzędu Wojewódzkiego 
PAP 4385

Redaguję Kolegium Wydawca: Wojewódzki Urząd Intormacii i propagandy.

Zgubiono zaświadczenie rejestra­
cyjne 103/G na nazwisko Gelber 
Kajia. Aleja Wolności 3 5.

PAP 4389
Zgubiono kartę rejestracji wyd. 
przez RKU. Częstochowa i dowód 
osobisty na nazwisko Rakowsk 
Marian. PAP 4387
Zgubiono kartę roizpoznai«ezą. 
kartę rejestracji wojskowej wyd 
przez RKU. Częstochowa na na­
zwisko Sadowski Stanisław.

PAP 4409
Zgubiono kartę rejestracyjną wyd 
przez RKU. Częstochowa i kartę 
rowerową na nazwisko Pahiś 
Władysław. PAP 440f

| WOLNE POSADY

Potrzebny pracownik d© Z.O.M 
Warunki dobre. Zgłasza«*  sie ul. 
Kawia 43 PAP 44OF
Wychowawczyni potroebna. Rada 
wieka 12, m 4. PAP 43fWi

Potrzebna wykwalifikowana wy 
kańczarka. Zgłasznć się Garncar­
ska 18, m. 7. PAP 440<‘
Zjednoczenie Kopalń Rudy Żelaz 
nej Częstochowa zaangażuje od za 
raz kierowniczkę (ka) pensjonatu 
w Wiśle, oraz kucharkę Zgłosze­
nia osobiste z odpowiednimi kwa 
lifikacjami przyjmuje Wydzia’ 
Admin stracyjny Kościuszki 14 a 
Warunki dobre. PAP 43“i‘
Potrzebna pokojówka do sprząta 
nia poko; hotelowych. Wiado 
mość: Hotel ..Bristol“ Ozęstocho 
wa, Piłsudskiego 3. PAP 4321

-•ę

I KUPNO

Prasę jednoramienną kupię War­
szawska 15. PAP 4394
Kup>ę maszynę do szyo'a tryko­
tów (kapówkę, Pla-tlock. Über­
deck) Wytwórnia Trykotów, Po­
znań, Marcin 33. PAP 3440

ROZNE

Fotografie w ecznę na porcelanie, 
do nagrobków wykonywa arty­
stycznie El (’ha Film“ Warsza­
wa. .leroznli niskie 27 Prowincję 
informujemy listownie T. P. 2349
Przyjmę do szycia toreb Dąbrow­
skiego 28, m. 4. PAP 4397
Krawcowa z Warszawy przyjmuje 
do szycia suknie, palta. Naijn-ow- 
szie modele. Alej-a N. M Panny 
55 m 6. PAP 4395

Tańców — najmodniejszych — zwy 
kłych wyucza baletmisirz Kostec­
ki Waszyngtona 6. Zapisy co­
dziennie. PAP 4412

Złodzieju! Dokumenty, fotografie 
i klucze, które znalazłeś w skra­
dzionej torebce damskiej na. ..Czar­
nej Kawie,“ P.C K. w Poloni.i 9 
listopada b .r. są dla eiebie bez 
wartości. Przyślij je poczta pod 
znanym ci adresem., względnie 
złóż je w Administracji Głosu 
Narodu-. Przypuszczam, że i w 
swo m nzem:ośle złodziejskim kie­
rujesz się pewnymi zasadami i 
dlatego oczekuję zwrotu w/w 
przedmiotów. PAP 4407

D. 013090.

Za term nowę druk ogłoszeń Adminta'raeia o»e odph-w ada
„Głowi Narad«**,iii Mail aa lKOlilNiN-flHINb oteWse @d^wiedcia!«9d«L 1t®®80a® w Oral Fafiłtw. Nr. & « Cantoctowifc


